
N * 119

KURYER
4

iФ  Wilnie u>e Srzoclę dnia 4

 __________ - ' ii w iś

W? A D Ć ł M O S C i  K R A J Ó W  B.
Scinkt-Peter a bur g , d n ia  2З w rześn ia .

(z R uskiego In w a lid a )
P r ze z N  a y w  Yższ y  K o ita z  D z ienny, w yd a n y  

xy W ie d n iu  dn ia  3o s ie rpn ia , P Ó łk o w n ic y  w y n ie ­
sie tri na Jenera ł M a jo ró w : z naznaczeniem  zosta­
w an ia  p rz y  N acze ln ikach  d y w iz y y ń y c h . W  K a ­
w a le r j i .  Do « ódzcy pó łków  : M arm polsk iego h u ­
zarskiego D ym cze w icz , Зсіеу d y w iz y i huzarów ; 
konnych  s trze lców  K r ó l a  W i r t e m b e r s k i e g o  Ł o -  
szkarew  2gi, 2 g ie y ' d y w iz y i konnych  strzelców;- 
ryzk ie g o  dragońskiego Rosenbaum , iszey d y w iz y i 
dragonów ; lite w sk ie g o  ułańskiego Czeczeński, 2giey 
d y w iz y i huza rów . W  piechocie. W zo ro w e g o  pó l­
k u  ka ra b in ie ró w  T ra s k in , i  naznacza się prezyden­
tem  do pog ran iczndy K o m m issy i O renbursk iey. 
£  naznaczeniem  D ow ódzcam i b ryg ad . Dowódzca 
4ogó p ó lku  s trz e lc ó w  C zubarow , 3c iey b rygady 
5 tey  d y w iz y i preszey. W zo ro w e g o  pół k i i  kara  b i­
l l i  er óvv K o z łó w , 2giey b rygady Зсіеу d y w iz y i g re ­
nadyerów . D ow ódzcy pó łków : kazańskiego piesze­
go Ёегскт ап, i>giey b ryg ad y  11 tey  d y w iz y i p ie­
sze y  i  4g.o k a ra b in ie ró w  Ostroszczeriko , Зсіеу b ry ­
gady iszey d y w iz y i g renadyerów . W  korpusie in *  
żen ierów , T ruzson. , , .

JE G O  C E S A R S K A  M OSG oświadcza S W O JE  
zadowolenie, na przedstaw ien ie  G łów nodow odzą­
cego iśzem  w oysk iem , za zna lez iony w  czasie p rze ­
g lądu przezeń K o rp u su  g renadyerów  odznaczający 
się w  n im  porządek. D ow odzącem u ty m  k o rp u ­
sem Jenera łow i P o ru czn iko w i N ię c ii i Szachowskie- 
mu  im u . N acze ln ikow i sztabu Jenera ł M a jo ro w i 
S ta ły p in o w i 2mu, N acze ln ikow i A r t y l le r y i  Jenerał 
M a jo ro w i N ik it in o w i  irn u . D ow ódzcy d y w iz y y n e - 
т н  Зсіеу d y w iz y i g reńadyersk iey Jenera ł A d iu ­
ta n tó w  i C hrapaw ickiem u  im u , Dowodzącemu, 2gą 
d y w iz y ą  grenadyerów  B rygadnem u Dowódzcy 
śg iey b rygady tey  ze d y w iz y i Jenera ł M a jo ro w i 
P o liie k tó w u  1 mu, B rygadnyrn  Dowódzcom  d y w i-  
r y y  g renadycrsk ich : 2giey jenera^ m ajorom  Cze- 
odajewu  im u  i  F re i g an g o w i 2mu, i  Зсіеу M a je w ­
skiem u  i  Iw anow em u  3mu, rów n ie ż  i  w szys tk im  
D ow ódzcom  półków^ brygad i  kom pan iy  a r ty l le r y y -  
skio lr, k tó re  się na przeglądzie znaydow ały .

j e g o  Ce s a r s k a  m o ś ć  ośw iadcza s w e
zadowolen ie  Jenera łow i b rygady w oysk  po lsk ich, 
M on tanow i, za udoskonalenie ra k ie t pa lnych  , pod 
nazw isk iem  końg re w sk ic li, k tó re m i w  iszey ko le i 
trzec ią , a w  d ru g ie y  ko le i p ie rw szą  ra k ie ta m i za­
palone zosta ły  tarcze, oraz u ż y ty m  do tego PP. 
O fice r óm; a d la 11;лszych „rang  przeznacza po dwa 
rub le  srebrem  11а każdego.

S ankt-P ete rsburg , d n ia  ъЬ w rześnia .
(z Ruskiego In w a lid a )

. P rzez N a y w y ż s z y  Rozkaz D z ien ny , w yda ny  
w  W re d n iu  dn ia  5 września-:

L ic z ą c y  się w  v, oysku ,K om m cndarit K ró rtsz ta - 
du, i t -n e fa ł M a jo r M ariien, u w a ln ia  się za urlopem  
na A im iećace  dla poratow an ia  zd row ia .

.JEGO C E S A R S K A  MOŚĆ oświadcza S W O J E  
zadowolenie Dowodzącem u pólk iem  kaw a fe rga fdów  
P lig e l -ad iu ta n tow i P ó łkow m iko w i H ra b i A p ra k s i-  
tio w i i  D ow ódzcom  pół kow  L e ib  G w a rd y i: konne­
go Jenera ł A d ju ta n to w i O rło w u  2mu. k iry s s y e r*  
skie-go P ó łk o w fiik o w i K oszku low i, i  k iw s s y e rs k ie -
g o N2 YYJ A Ś N IE Y S Z E Y  C ES A R Z O  W  E Y  J E Y M O - 
M ć l je n e ra ł M a jorow  i  Kabłwkowem u  2m b /A a  p o
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moc ich  D ow ódzcy ig o  korpusu odwodowego k a ­
w a le r у i,  Jenera ł A d ju ta n to w i D epre radow iczaw i, 
w  oszczędzeniu ńa dobro  Skarbu zn ako m ite y  sum­
m y  na fu raż  p ow ie rzonych  m u pó łko  w , a w szcze­
gólności Jenerał A d iu ta n to w i O rło w u  2m u, k tó ry  
w ięcey od w szys tk ich  okazał g o r liw o ś c i i  g o tow o ­
ści do zapewnienia ty c h  ko rzyśc i d la  Skarbu.

R adcy T a y n e m u , S ena to row i C hitrow em ub 
N a y m iło śc iw ie y  rozkazano zasiadać, ja k  p ie rW iey, 
W  K o m ite c ie , ustanow ionym  przez U kaz d .  28 l i ­
stopada 1817 r °k u , d la  rozpa trzen ia  now o w y n i­
k ły c h  sp raw  w  g ub e rn ii w o łyń sk ie y .

Z n a jo m y  bank ie r, B a ron  R o tsz ild , od czasu 
p rzyb yc ia  swego do St. Petersburga, u c z y n ił zna­
kom ite  o fia ry  na zakłady dobroczynne te y  s to licy . 
F a k u lte t m edyko - f ila n tro p ic z n y  . k tó ry  ró w n ie ż  
b y ł uczęstn ik iem  ty c h  o fia r,ośw ia dczy ł m  na p iśm ie 
podziękowanie.

A rc h a n g e l d n ia  i 4 w rześn ia .
( t  Gaz. le Conservateur Im p a r t ia l. )

D epartam ent m o rsk i na w ysp ie  S o śn icy , w  
m ie js c u  g łów nem  żeglugi na m orzu  b ia łem , 
w y s ta w ił la ta rn ią  m orską, d la  zachowania żeglu­
jących  na ty c h  wodach od niebezpieczeństw* 
ja k im  dotąd podlegali.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e *
W arszaw a  d n ia  7 p a źd z ie rn ika .

(z K u ry e ra  W arszaw skiego)
Jego Cesar ze w iczow ska  M ość , W ie lk i  X ią ż ę  

K o n s t a n t y ,  w czora  w ieczorem  p o w r ó c i ł  d o  W a r ­
szaw y. -----------------

F  R  A  N  C  Y  A .

P a ry ż  d n ia  2 i  w rześn ia .
(z G azety W arszaw skiey.)

D z ie n n ik  R ozpraw  pisze, że chociażby k ilk a  
b ite w  zaszło w  M ore i n iepom yślnych  d la  tu rk ó w , 
w nosić a to li n ie  można, aby powstanie "greków u - 
trz y m a ć  się p o tra fiło , a naw e t podobno życzyć  te ­
go Wypada, gdyż G recya, upokorzona p rz y  nogach 
barba rzyńców , p rędzeyby zdoła ła  w zbudzić  lito ść  
m ocars tw  ch rześc iańsk ith , n iż  G recy  a uzbrojona.

B iskup  F ta iss inous i W ie lk i  M is trz  uniwersN Łe- 
tu , t r u d n i się g o r liw ie  urządzeniem  nauk. Rada 
odbywa się codziennie, i  zastanawia się nad u t r z y ­
m aniem  lu b  oddaleniem  każdego w szczególności, 
choćby naym nieyszego nanczycie la . P ism o Pana 
G uizo t o karze śm ie rc i w  m a te ry i p o lityczn e y , u -  
znane zostało za bun tow n icze , i  w niesiono, a b y  
au to r jego został w ym azany z l is ty  pro fessorów .

D n ia  i 5 b. m. w ysz ło  u rządzenie  k ró le w sk ie , 
nadające itiisśyonarzom  k lasz to r na górze K a lw a -  
r y i ,  zw aney M o n t V a le rie n , i  zezwalające ńa p rz y ­
w rócen ie  B ra c tw a  p raw dz iw ego  K rz y ż a . D n ia  19 
b. iń . o d p ra w iła  się ta  uroczystość. W  obecności 
J2 do i 5 tys ię cy  lu d z i, ce lebrow a ł a rcy -b isku p  'z  
Ar.ies, p rz y  pom ocy B iskupa i  w ie lu  p ra ła tó w  czę­
ścią pary z k ich , a częścią obcych. X ią d z  Janson  
m ia ł m owę, W k tó re y  w y lic z a ł zasługi b ra c tw a  d la  
re lig ii.  W  czasie processyi obnoszono re lik w ije  
K rz y ż a  ^ ś w ię te g o , a A rc y -b is k u p  p o św ię c ił 
przeszło 3 ,0 0 0  k rzyżó w , k tó re m i b ra c tw o  s ię  ozdo­
b i. T o w a rz y s z y ły  o rszakow i tem u  oddz ia ły  g w a r­
d y i p ó lku  szw aycarskiego. G łębokie  m ilczen ie , 
porządek i  pobożność, p anow a ły  w czasie tego ob-



frzędu, trw a ją ce g o  od godz iny 8 zrana do б іе у  w ie ­
czo rem . B ra c tw o  p raw dz iw ego  K rz y ż a , te ra z  p rz y ­
w ró co n e , b y ło  ustanow ione dn ia  01 s ie rpn ia  3745.

W  czasie p o w ro tu  L u d w ik a  X V I I I  d ług  pu- 
Jbliczny F ra n c y i w y n o s ił 727  m ilio n ó w  6o3,ooo fr . ;  
p rsez  następne t r a k ta ty  i  osadzenie k ra ju  w o y - 
sk iem  sp rzym ie rzónem , pow iększy ł się do 2106  

m ilio n ó w  819 ,867  f r . ,  oprócz m ilion a  5oo,ooo w ie -  
ezystey p ro w iz y i, w y p ły w a ją c e y  z d ługu  K ró la  
podczas bytnośc i jego za g ran icą . P rzy  śm ie rc i L u ­
d w ik a  X I V  d ług  b y ł n ie ró w n ie  w iększym , to  jest, 
5 j l i i  m ilio n ó w  f r .  N a w oysko, k tó re  w  ro k u  1808 
p o trze b o w a ło  535 m ilio n ó w , n ie  rachu jąc k o n try -  
b u c y i, k tó rą  N apoleon  z in n y c h  k ra jó w  w y b ie ra ł, 
W  ro k u  3821 uchw alono  i y 4 m ilio n o w  7 6 0 ,0 0 0 6 :.

N ie k tó re  pisma pub liczne  tw ie rd z iły ,  iż  m ia­
s to  Stam buł b y ło  nayczęściey zdobywanem ; Jero­
z o lim a  jednak zaprzecza mu tego smutnego p ie rw ­
szeństw a  : od ro k u  bow iem  s4gg po s tw o rzen iu  
ś w ia ta , aż do i 452 po narodzeniu  C hrystusa  by ła  
jsdobytą З2 razy .

T uteysza  gazeta K u ry e r  um ieśc iła  d łu g i a r­
t y k u ł  o pp trzeb ie  zakazania g ie r azardow nych .

P a ry ż  d n ia  20 września .
(z G azety W a rsza w sk ie j.)

Na przełożenie K anc le rza  i  M in is tra  sp raw ie ­
d liw o ś c i, trudn iącego  się,, oraz tym czasow ie  w y ­
dz ia łem  spraw  w e w n ę trzn ych , iż  środk i, u ży te  na 
g ra n ic y  h iszpańskiey pod g ó ram i, P ireneysk iem i, 
d la  zabezpieczenia zd ro w ia , n ie  są już potrzebne, 
K r ó l  Jm ć w y d a ł d. 22 b. m. rozkaz, aby od d. 
ig o  paźdz ie rn ika  u s ta ły ; woysko jednak, rozciąga­
jące ko rdon  zd ro w ia , ma p o z o s t a ć  w  dotychczaso­
w y c h  stanow iskach i  składać ko rdon  obserwa-
cyyny. .. V  л

Za k ilk a  d n i ma tu  p rz y b y ć  z A n g li i  L o rd
G re n v ille  w  nader ważnem  zleceniu.

L is ty  z P o itie rs  donoszą, iż  p ięc iu  spisko­
w y c h , skazanych' na śm ierć, jedzą i  p iją  razem , 
lecz są zam kn ięc i. D a w n ie y  m ie li ta k ie  na szyi 
obręcz żelazną, k tó rą  potem  zd ję to . B erton  ż y w i 
ubogich  w spó ln ików  sw o im  kosztem .

D n ia  21 b. m. o pó ł do 6 tey  po po łudn iu  s tra ­
cono Boriesa  i  3ch spó ln ików  jego.

H iszpania , G recya  i  Kongres, o to  są g łów ne 
p rze d m io ty , o k tó ry c h  p o lityczne  nasze zgroma­
dzen ia  rozm aw ia ją  i  w różą. K a ż d y  ro ja lis ta  lub  
lib e ra lis ta  p a trz y  p rzez swoje szkło i  czy ta w  p rz y ­
szłości. Ludz ie  nayrozsądnieysi n ie  troszczą się 
a n i o H iszpan ią , an i o W schód , an i o Kongres, i  
cieszą się ze środków  przeds iębranych  przez na- 
szego*pierwszego M in is tra , k tó rego  w idokom  i  cha­
ra k te ro w i, naw e t p rze c iw n icy  jego słuszność od­
dają. Jemu w in n i będziem y dozgonną wdzięczność 
2a to , iż  u w o ln ił F ra n c ją  od tym czasow ey d y re k ­
c j i  skarbow ey; jego rów n ie  dzie łem  ma być zw o ­
ła n ie  izb  pod koniec lis topada r .  b- C z te ry  m ia ­
n o w ic ie  p rze d m io ty  p raw ne m ają im  być przed­
s taw ione , jako to : ostateczne urządzenie izb y  parów , 
urządzenie  sądów w oyskow ych , szczególne p raw a  
d la  gm in  we F ra n c y i, i  nakoniec, popraw ien ie  in -  
s ty tu c y i sądów, pokoju. Ś m ia ły  m in is te r Dessere 
m y ś la ł już o os ta tn im  p ro jekcie , lecz n ie  m ógł go 
p rzvw rieść do sku tku , obok dawnego m in is te ryu m . 
T y m  sposobem będzie F rancya  w  przysz łośc i no­
w y m  szczęśliw ym  k ra jem  w  E u rop ie , jeżeli ty lk o  
s tro n n ic tw o  u lt ra , jakiego bądź rodzaju, n ie  zechce 
u trz y m y w a ć , iż  każdy, dobrze życzący swojey oy- 
czyzn ie , i  trz y m a ją c y  się środka pom iędzy osta- 
tecznościam i, dz ia ła  w b re w  sp.okoyności i  szczę­
ściu.

D n ia  21 b. m . L o rd  W e llin g to n  m m l p ry ­
w a tn ą  audyencyą u  K ró la  i  d ługo naradzał się z 
prezesem m in is tró w . Onegday rano w y je ch a ł dó 
W ie d n ia .

Podług te leg ra ficznych  doniesień ze S trazbu r- 
g a , C aron  skazany został na śm ierć, p  R oger u - 
w o ln io n y .

Pan B e n ja m in  Constant to  ty lk o  zeznał przed 
sądem, iż  jest au to rem  odpow iedzi p re fe k to w i w  
S aum ur  i  jenera lnem u p ro k u ra to ro w i M a n g in .

Gazeta codzienna  donosi, iż  d. i 4  b. m . na 
uczc ie  w oyskow ey w  Grenoble , m ię dzy  inn em i 
Wzniesiono toast: Z a  zdrow ie  naszych b ra c iz w a y *

ska w ia ry . Z  tego pow odu c h w a li wybornego duebd
p anującego w  wroysku fra n cu zk ie m .

D rtia  21 b. m. H ra b ia  V IIIe le  d a w a ł w ie lk i  
ob iad  d yp lo m a tyczn y , na k tó ry m  znaydowa-fi się 
X ią ź ę  W e llin g to n  i  posłow ie  m oca rs tw  z a g rą a ic z r 
nych .

H I S Z P A N  I  J A .
M a d ry t , d n ia  10 w rze śn ia :
(z G azety W a rs z a w s k ie j.)

K r ó l  rozkaza ł m in is tro w i sw em u o g ło s ić  na­
s tępu jący  d ek re t; z w o łu ją c y  S tany  N ad zw yczayn e :

„N a y jaśn ieyszy  Pan, p rzekonany, iż  w  w ie l-  
k iem  nieszczęściu, uciskającem  te raz  H iszp a n iją  ko n - 
s ty tu c y y n ą , sam ty lk o  naród, w yo b ra ża n y  przez 
S tany, obm yśleć może ś rod k i d la  szybk iey  pom o­
cy  i  p rz y w ró c e n ia  daw ney spokoynaści, u zn a ł za 
rzecz po trzebną  zw o łan ie  tychże  i ro zka za ł m i u* 
w iad om ić  o te m  n ieustającą D epu tacyą  S tan ów . 
N adzw yczayne  S tany  m ają  się tru d n ić : 1) U d z ie ­
len iem  R ząd ow i w sparc ia  ta k  w  lud z iach , z d a t­
n ych  do noszenia b ro n i, jako też w  p ie n ią dza ch  
k tó re  kon ieczn ie  są po trzebne , d la  -zaspokojenia! 
n iezbędnych w y d a tk ó w  k ra jo w y c h , i  u w o ln ie n ia , 
ja k  nayp rędzey narodu  od band spiskow y ch, k tó ­
re  zaburzają całe p ro w in c je  : 2) Pogodzeniem  n ie ­
porozum ień bardzo w ażnych , zachodzących m ię dzy  
H iszp a n iją  i  w ie lu  obcem i P aństw am i. 3) U rz ą ­
dzeniem  w oyska h iszpańskiego/stosow nie  do p rze ­
p isów  , w zględem  k tó ry c h  obrady na o s ta tn iem  
posiedzeniu odłożono, a k tó re  kon ieczn ie  pogodzić 
w ypada  z in s ty iu c y a m i, ja k ie m i te ra z  rząd z i się 
H iszpan ija . 4) Z aym ą  się S tany p ra w o d a w s tw e m  
w e  w zględzie  postępowania sądowego, k tó re  ta k  
jest potrzebne do szybkiego i  bezstronnego w y m ia ­
r u  sp ra w ie d liw ośc i—  Te p rze d m io ty  zam yśla  K r ó l  
naprzód p rze łożyć pod rozw agę S tanów  , lecz, za­
chowuje Sobie p rzy  tem  p rzedstaw ić  im  i  inne , w y ­
magające szybkiego rozs trzygn ien ia , jeże li jakie  w 
czasie trw a n ia  Kongressu w y d a rz y ć  się mogą. N a ­
kon iec rozkaza ł m i N ayjaśnieyszy Pan ośw iad­
czyć n ie us ta jące j D ep u tacy i, iż  będzie m u nader 
p rzy jem ną , gdy S tany, ile  bydź może, nayprędzey 
zw ołane zostaną.66

W  sk u tk u  powyższego dekre tu , n ieusta jąca 
D eputacya Stanów , uży ła  p raw a, służącego sobie 
z m ocy a r ty k u łu  162 k o n s ty tu c j i  i  zw o ła ła  Sta­
n y  nadzw yczayne na dzień 7 paździe rn ika. P ie r­
wsza sessya p rzygo tow aw cza  odbędzie się dnia i x 
a osta tn ia  w ra z  z in s ta lla cyą  Stanów  dn ia  3. Sto­
sowne o k o ln ik i rozesłano do w szystk ich  deputo­
w anych .

K ró lo w a  jest zdrow szą od dw óch dn i, i  w k ró t­
ce spodziewać śię m ożna, iż  zupe łn ie  w y jd z ie  z 
choroby.

W y p ła c a  się te raz  zaległa od w ie lu  la t p ro ­
w iz ja  od d ługu kra jow ego zwanego Vales. K a ­
zano ją  zaspokoić za pół ro ku  do 5o czerwca.

R ząd nasz m ianow a ł Pana ѴШ апиеѵа, A je n ­
tem  sw oim  w  R zym ie . G azeta U n w e rsa l pisze, 
iż  n ie k tó rz y  w ą tp ią , aby go D w ó r R zym sk i uzna ł.

Posłano ztąd  rozkaz zam kn ięcia  8 k laszto ­
ró w  i  4 kościo łów  w  Saragosie. Z  4o k lasz to rów , 
będących jeszcze w  ro k u  1820, pozostało ty lk o  20.

Od g ra n ic  h iszpańskich, d n ia  i 3 w rześnia .
{z G azety W a rsza w sk ie j )

W  nocy z dnia 5 na 6 b. m . o d k ry to  w B a r - 
ce llonle  spisek, w  sku tku  któ rego  uw ięz iono  b liz -  
ko  60 osób. W szyscy  są ludzie  n a jz n a k o m its i: 
Jene ra łow ie , G ube rna to r C y ta d e lli,  P u łk o w n ic y , 
Sędziow ie, Kom m issarze w o je nn i i  K a no n icy , tu ­
dzież by ły* S ekre ta rz  In k w iz y c j i .  Coś podobnego 
p rz y tra f i ło  się w  V ich . Lękać się potrzeba ro z ­
le w u  k r w i ,  g dy  M in a  zb ierze swoje s iły  wojenne.

D n ia  6 b. m. Radą m ieyska w  B a rce llo n ie , 
jakoby na domaganie się ludu , kazała  p ub liczn ie  
spalić ' pisma R e jency i U rg ie lsk ie y  i  u w ię z ić  60 po­
d e jrz a n y c h  s e rw ilis tó w .

N acze ln icy  R o ja lis tów  w B iska i, m a jący pod 
rozkazam i sw em i b lizko  1200 lu d z i, na w z ó r N a i  
w a r r y , u s ta n o w ili Juntę  w  Guipuscoa.

Jenerał Espinosa  ru s z y ł z P a m pe lu ny  w  1200 
jazdy i  p iecho ty , ku  A v iz  i  I r a t i .

Wezwany do M ą d ry  tu B isku p  P a m p e ltw k i



i  H ra b ia  E z p e le ta , k tó ry  m ia ł się udać do Se- 
w i l l i ,  zostali przez Quesadę sch w y ta n i i  odesłani 
do I r a t i .

D ro g i z, M a d ry tu  aż do g ra n ic y  ta k  są n ie ­
bezpieczne , iż  żaden goniec bez s tra ży  n ie może 
się dostać do / ru n , lu b  z tam tąd  do M ad ry tu ..

M ię d z y  Dolozą, F  it to ry ą  i  B urgos  znayduje 
* ię  m nóz tw o  band. Cala N aw  a r r  a i liis ka ja  są 
pod bron ią . Codziennie zachodzą małe u ta rc z k i, 
k tó ry c h  w y p a d k i są niepewne. K o b ie ty  i  dzieci 
należą do n ich , i  coraz w ięcey  nab iera ja  dzikości.

T  U  R  C Y  A .
O d g ra n ic  tu reckich  d n ia  9 września.

(z G azety FFarszawshiey)
Podróżn i, k tó rz y  z oko lic  L a r j  sny ■ p rz y b y li 

do B e lg ra d u , zapewniają, iź  C hurszyd  Basza z n a j­
dow a ł się d. 28 z. m . w  L a r y  ssie, i  za ję ty  b y ł 
zb ie ran iem  w oyska. K a z a ł p rzyw o ła ć  do" siebie 
B iskupów , k tó ry c h  m ia ł w  m ocy sw o jey, jako za­
k ła d n ik ó w , i  p o lec ił im  , aby w  pośredn ic tw ie  u - 
d a li się do M ore i, zachęcając M o re yczykó w  do do­
brow olnego poddania się, obiecując im  w ie lk ie  p rz y ­
w ile je , 1 ośw iadczając, źe już od chrześcian n i­
czego spodziewać się n ie  mogą, i  ty lk o  na łaskę t u r ­
ko w  zdać się p o w in n i. D n ia  22 s ierpn ia , b iskup i 
w y je c h a li pod strażą do K o ry n tu : In n i tw ie r d z i  
lz  duchow n i c i m ają ty lk o  układać sie z g re kam i o 
w yda n ie  Beja tu re ck ie g o , zabranego" w  n iew o le  
p rz y  w eysć iu  C hurszyda  do M o re i.

S łychać, K  X iązę  G hiko , n o w y  Hospodar W o ­
łoszczyzny, p rz y b y ł d n ia  7 b. m. d o S y lis trv i-  zkad 
З000 tu rk o w  to w a rzyszyć  mu będzie do Bukare- 
stu, 1 składać przyboczną  straż jego W spom n io - 
n y  H ospodar r o z w iM s ię  z żoną s woją, k tó re y  oyca

? bulV s t  dIa te§ ° n ie chcia ła  je . 
chac do Bukarestu . Nakazano w szystk im  grekom  
oddalić  się z M u lia n  1 W  ołoszczyźny.

L is ty  f Z a n te  donoszą o p rz y b y c iu  la m  z 
G ie c y i H rab iego N o rm a n n , jenerała i  k ilk u  n iem - 
cow . M im o  tego rozchodzą się jeszcze pom yślne 
a U  g reków  pogłoski. I  tak piszą z TryeU u  , iż  
C hu iszyd  Basza, lubo naczeln ie dow odz ił w yp raw a  
p rz e c iw k o  M o re i,n ig d y  jednak me b y ł tam  osobiście
lecz  pozostał w  T e ssa lii,, w ys ła ł ty jk o  d w a k o fp u D  
D ra m a  A l y  1 M ehm eta A l y .  Podług d o n i e ś  Г еЛ  
k ic h , oba te korpuszy pob ito . D ra n ia  A l y  dostał 
się w  n ie w o lą  w ojenną, a M ehm et A l y  poległ u rzv

} 0aysseusz n i§dy  nie. zd radza ł greków -, 
■osadził w ąw o zy  prowadzące do m iędzym orza K o -
fn s ts3' ё° : - f  B y  tu re y  Z b liż y li s t  r s s t  
fn ą łs .ę  um yslm e w góry. T y m  sposobem p rze . 
c ią ł t o k o m  zw iązek z Churszyd,jm  basza, naczel- 
n y m  dowcdzcą. K o lo ko tro n i i  M auroko rda to  n ay - 
W ięcey się p rz y ło ż y li do nadania lepszego obrotu  
in te re s io io  g re ck im  w  M o re i , po w e jś c iu  h m  
woyska tu reckiego, w śród m ordów i po i i i .  М І 2  
roko rda to  ,est d yk ta to re m  w o js k o w y m  im a  w szy . 
s tko  pod sw em i rozkazam i. Po kiesce pod A r /o .  
l i t a ,  co in ę li s:ę tu rc y  ku  K o ryn to w i, a w a ró w n L  
N a p o l id i  R om an ia  poddała się grekom  d. 22.s ie r­
pn ia . iu r c y  me d o trz y m a li dawnieyszey k a o itu

t e i “ w e^  d* \  cz1 r w .ca- ł s t y z Z ; / Jw yra ża . „  Donoszą z M o re i, i i  w  Koryncie zabra
w  n.le " ' 0 l‘t groźnego D rom n A l i ,  baszę oraz n 

bejów 1 z d ray cow g reck ich  N n n n J t  xV' n  7  
jest jbż  w  m ocy G rekó w  *  ,  „ c  7  Rom a m a

01 n ap rze c ,w  t l» e c k ie y , będące j pod 

/ r W l A £ ° M O Ś C I  r ° z m a i t e .

b lizkośc i ludzie , dobrze ubran i, zapraszają przecho-J 
dzących do g ry  n ie w in n e y , i  zw ab ia ją  ich  w sze l- 
K ienu sposobami. Panny, naw e t z n a jd u ją  się m ię ­
dzy  g ra ją cym i, i  um ieją zastaw iać swoje s id e ik l  
O ko ło  s tohkow  do g ry , sto ją obo ję tn i napozor wa­
dze, k tó rz y  szulerom dają znaki. N iedaw no p ch - 
oya weszła do jednego z ta k ic h  dom ow , odzj e 
ty lk o  z ło to  staw iano. M usiano w y b ić  k ilk a  d rz w i 
że laznych. S zu le ry  pochow a li się do łóżek i  p jd  
łozka w  ko m in y  i  t. d , n ie k tó rz y  p rzebra li sie 
za k o b ie ty  służące. Poym anych 25ciu  a n g likó w  
i  cudzoziem ców , zaprow adzono w pośród t łu m u  
lu d u  do w y d z ia łu  p o lic y jn e g o  S przą tn iono  już  
p ieniądze i  k a rty , lecz zapomniano o s to liku , gebię 
by ła  g ra  r o i  i  noa r. Pokazano go w praw dzie  sę­
dziem u, lecz że uw ięz ionych  p rz y  grze піероѵ ma­
no, me odesłano ich  w ięc  do dom u popraw y  ̂ jak 
uchw ała  parlam entu  s tanow i, i  w bró tce  uw o ln iono .

V  , u r ' W arsz.) W  L o n d y n ie  pojazd paro w v  
w yna lazku  P. G r if f i th s  jest p rzedm iotem  p o w -  
szechney p jekaw osej; ma długości 27 stop, w o źn i­
ca może n im  podług w o li na w szys tk ie  s im n y ’ 
k ie ro w a ć ; powoź ten  ujeżdża p rzez godzinę p rze - 
z ło  5 m d  ang ie lsk ich , m ając na sobie oprócz k i l ­

k u  osob, 3 beczek ciężaru.
Pew ien bogaty skąpiec w  L o n d y n ie , szedł 

boso 1 bez la ta rn i wśród ciem ney nocy po n ie ró - 
2  l  k a m ie n is te j drodze, a gdy się za to p ił w  
rachunku , ileb y  się przez ro k  oszczędziło , g d yb y  
W prowadzono z w y c z a j chodzenia boso , u d e rz y ł 
g w a łto w n ie  nogą o kam ień  o s try  , i  odc ią ł sobie 
p^iec. K rz y c z ą c  1 stękając p rz y w ló k ł się dc dom u, 
a opow iedziaw szy ten p rzypadek sw o jey ro d z in ie ! 
dodał: Co za szczęście, zem nie m ia ł t rz e w ik ó w  
na nogach, b y łb ym  w  n ich  w ie lką  z ro b ił d z iu rę  ’

,1 Uo L w e rp o o l p rzyw iez io no  dw a  łosie, szcze- 
g ney p iękności 1 w ie lkośc i, ja k ie y  jeszcze bada- 
^ сМ Іи Л  n ig dy  n ie op isyw a li. W  In dya ch  nad 

w Ci M ls .sov3 ° ^ r y t o  n iedaw no ten  rodzay zw a­
n y  W a p e tti. Przeznaczono je do L o n d yn u . T e  
dzie lne zw ie rzę ta  m ają w ie lkość k o n i i  zb y t og ro -

Z Z f n F '  £ ° StaWa i ch ’est wzorem  P i ln o ś c i z je ­dnoczony z mocą. Ł ączą  w yb itn o ść  m u sku lo w
A ennata  z lekkością  w j^sm ukłey sarny. Bez t r u ­
dności ciągną pow óz, lub dźw iga ją  na sobie osobę;
1 obarczone ta k im  ciężarem  w  jedney godzin ie  o j -

s*  *  »
w  A w em onie  p ew ny  handlarz w in  p rz e g ra ł 

znaczną sprawę, przez co u y rz a ł dochody sw oje  
o połow ę zm nie jszone ; ta k  się te m  z m a r tw ił.  £  
p os ta no w ił sobie od: brać życie; nap isa ł tes tąm enh  
rozp o rząd z ił w szystko należycie, i  w yszed ł d la  k u ­
p ienia  p rochu  1 ku l, aby za kw adrans n ie m i p rze ­
s z y ł swe serce. G dy już pow raca do dom u z na­
rzędz iam i śm ie rc i, s łyszy  p rzekupkę  nucącą weso­
łe  narodow e śp iew k i; na je y  tw a rz y  w y d a w a ł s ie  
dob ry  hum or, a W  oczach m alow ała się spokoynośd 
sum ienia. „Jesteś ubogą (rzek i): jakaż p rzyczyn a  

y  wesołości. , B o g u  dz ięk i! za wszem wesoła (od* 
now ie  przekupka , a to d la tego , że n ig d y  n ie  z w y ­
k ła m  ządac nad t o , co m am ," H a n d la rz  tak  s ie  
w z ru s z y ł tą  k ro tk ą  n a u k ą , iż  w y rz u c ił p roch  i  
ku le , 1 odtąd, ehoc ma m n iey  dochodu, jes t n ie ­
ró w n ie  weselszy i  spokoynieyszy.

w  m iasteczku Augehberg  k lacz za jednem oźre- 
h ieniem  się 4 ro w yda ła  ź reb ią t. M a to  bydź p ie rw , 
wszem zdarzeniem  w  na tu rze , zw łaszcza, że w szy- 
s lk ie  te źreb ię ta  żyją, są rzeźw e, lecz nadzw yczay

K u rs  pe te rsbursk i dnia 22 w rześn ia : d uka t ho-’ 
łen de isk i n o w y  11 r . 4o kop. s ta ry  111. 20 k  Z m ia , 
na z ło ta  2 r . 86 kop. Zm iana srebra 2 rub . 71* kop.

“ ” ! i  z Ę / p ro ° ‘ ° " m

K u rs  w ile ń s k i ną assygnaty od dnia 29 w rześn ia : 
rube l s re b rn y  3 rub . ? ? i kop., cze rw ony  z ło ty  no-

коУрГ‘б "  P' 7° ’  5ІагУ r - u  kop. 48, im p e ry a łr .  3o



.  W e d le  Ukazu JEG O  1M P E R A T O R S K 1E Y  D w o ru  Po lskiego Jona P s k o w s k ie g o ,  na zasp&s 
M O ŚC I Samowladnącego ca łą  Russyą e tc. e tc . e tc . ko jen ie  d łu g u  .7Ó00 czerw onycn z ło ty c h , p>?c.

U r. M ic h a ło w i H ra b ie m u  Szym anowskiem u p noCęn tow  M a jo ro w i woysk ę i\s tryd tk i.cn  fa n o w i 
S ta ro ś c ie , oraz sukcessorom zeszłego Xdza T o -  Z g ie rs k ie m u  należąc eg w Ш г у п і t.o m a jĄ ih U  
masza H a lib u rto n a  A d m in is tra to ra  D yecezyi b u c -  z n a v d u - • - w i ^ cia m k ie h  g ru n to w ych , t y f r iń w  
łu e y  Proboszcza B ia lskiego z nazw iska  ' * * * № *  3.f  arendow nYch >. ogróan ikow  i  ка Ы *Ш п ус /г

™  Z ć r & J m » *  U *  S r  * *
u stanow iony , z m staucy i U r. M ic h a ła  Zaleskiego 4 ^  z tych  dw ie u b y ły , żeńskich  3u, rto w o iw ro -  
b. podkom or. P tu  Rosien. Massy funduszów  1 m - ^ M c h  p {ci  т ф \ey s 3 , zeńskiey  12; w olnych  
te ressów  X c z k i S te fan ii R adz iw iłłów ny P ro ku ra to - ^  „kazkach tego m a ją tku  zapisanych męskich  8, 
r a  Jeneralnego m ie n ią c . iż  po ^  ^  іе й а ііс А  7- Z ie m i e rney  i  s ią rto ięc i 4 i  w /o *ssrsaus a s : » ,  , „ d , , g , ,  и  м
św iadectw a  k w itu  r . 1807 ju n ii 22 1 rachunków  d z ies ięc in : lasów zas sosnowego,- aęoowego, }  
kassy jenera ldey W o ły ń s k ie y , odebrawszy zkassy dłow ego, lipow ego  , za oddzie len iem  ma potrzebę  
zeszłego X c ia  D o m in ika  R a d z iw iła  c a łk o w itą  sum - dw orn  ,• w łościan  1.0.7І dzies ięc in , ftflzoą ja je  . 6,8

з г о і р г » ;  H  3 2 5 5 4
dania  « lo kow a ł b y ł u zeszłego Xdza Tom asza H a- d z ies ięc io le tn i dochodu  18,129 гиЩ  7 , fcoP- s / e* 
lib u rto n a  A d m in is tra to ra  D yecezyi Ł u c k ie y , p ro - ZOs pom ien ione lasy od m ieysca-
boszcza B ia lskiego N astępnie pon iew aż summą ^  potrzeby zosta jące oszacowane 13,353 r u ­
tę  obżł. H ra b ia  S zym anow ski w  .polnie z ехекп - J  l  Ы о £  srebrem: A  za tym  życzący

iakoby u sa tys fakc jon o w a liśc ie , coda ło^pow od U r. na te rm in y : p ie rw szy  16 oA o , r1 .
B a rba rze  i  T e o f i l i  D om ań sk im , T e k l i  z Doznań- nowem brd , a trz e c i Ostateczny we t r z y  m u lą c e  
sk ich  Z agorsk iey  i  A n ie li z Dom ańskich Sadów- ^  ierwszeg0 w yd rukow an ia  m m eyszego obwie- 
sk iey oraz X X .  R e fo rm a tom , B azylianom  i  ta r c e  / Satik t-pe te rsbursk ich  lub moskiewskich.

jss- s s rra . a*,.
w łasne k w ie ta c v e  z a k łó c ił Massę 1 z ło z y ł to s p ra - h ^ zzy S ekre ta rz  L&onow icz ,
w e  w  Sadzie K o m is s y iy  gdzie r .  1821 cze rw ca  _______1—
■o T r a n  ad! W yro k  z uznania sądowego, nakazu jący -
a rlpv tacva  obź łfio  H r< Szym anowskiego i  Xdza Ma- W ezw anie  sukcessorow. , .
HbńHona? gdy H a lib u rto r i n ie  ż y je , a sukces- 2 Д о іи  ф я m i e s i ą c a  septembra sg  d n ia .
so row ie  z im io n  i  Zamieszkania swego p ro ku ra - p odp isany  podaję do w iadom ości пЯпЦ -

t „ „ i  E r L S  ,» ■

‘am rnto/yey dyspc z y -  

cy t, zosiaw» ч и » . АГ >. - u z o n tm u  bra tu  i  s y -  
te reśsa n aa aw vM w » ~ » . • “ '•“ S'*r * , - ~ nowcóm swoim  w  su kcesy i  b o n i * f<ł

i s ś  7  Z Z ? i £ g * £
* f - r  n g % 5  У Й * 5К  iŁgŁn»?»- ш Г Іч м іе  <*< * «  ,WyA
Ł ^ ^ m e n ia c e m i sie za nieuspokojouych d o s ta rczy li, p0/ skich, od ja k o w y  summy z m tra t  domu /)_ 
nozynra o raz o odpow iedź i ew inkow an ie  Massy cgn(a ш -Z6s'd opłacane b y /y ,  P= “ 5<а,У т  l a i  
fu nd uszó w  i  in te ressow  X c z k i S te lam i Kadm y-A- ^  k a p ita n a  uw iadom iłem  p rte z  P3CZ' f  l ” iem  
ło w n y , n iem n iey  o to  w s z y s tk o , co p rzez sp iaw ę  K a z im ie rz y  A h x a n d ra  i  M -c h a ła  K r z y -
na rzecz  M assy pdtrzebnem  b y c  się okaże. S a ka  W W . K r6 lt5 lw ie P o h k im  m te-

m e l,° K ' ^ 2 '  y L a  2°8y "bwiad=zę , iź  kop ią  .tego  s lk a j qcych , lecz na trz y n a s i?
* m s ta n c y i J W , M ich a ła  Zaleskiego lene- i a ^ n do № U m  ń i f i i W  te i  odezu ,

r a Ł  p ro k u ra to ra  Massy R a d z iw .ło w s k ie y , po „  д m ożna, «£ w « / -
lu k c e s s o ró w  Tom asza H a lib u rto n a  A d m in is tra to ra  У Ъ  /a io w y  dóm do ru m y  osta tn ie?

F e lix  Cebulski n i e w y i l a rcze n ia  i n t r a t y  z dom u p o w iększa  ą
l l l  K o m m is s y i R a d z iw iłło w i R oku  ,822 m ca T  Ji l i U m  zatem  n in ieyszem  w ezw an iem  tak.

Z a  28 d.-na przed A k ta m i K om m issy i na .u zą - J ’  hsrn ,iach Ш е у 5 іу с Ь , j a k o  t e i  w  K ro le W s tw (•  
dzenie in te ressow  X ią ż ą t R a d z iw iłłó w  od R z^du  «  A u ry c rn  L i te w s k ie g o  1 K o r fe s -

Ł o w i o n e j  g o n ie n ia  W a rs z a w s k ie g o  d o n ie i i  W W
W ła s n o rę c z n ie  podpisany У PK o n jń .is . Ra- s t ; n; a ie b y  k tó r y  z p le n ip o te n c ją  p r a w n ą  d la

D obośzynsH  W o ln o  d ruko - ukoń 'czeni/ ln teressow ja k  n a j r y c h le j  do M ia s ta  
І Л  J. E . L a c h n ic k i cz łonek K o m . R a d z iw ił. ^ . , „ e  i / o c M , ш ra z i*  t a j  p rzec iw nym  ze dom

  -----------  . . га  O stra  B r a m a p o lo io n y , p ńyd ne  na sa tys ja  cyą
O b w i e s z c z e n i a .  * “  *  h re d y to rs k iĄ  i  i *  o n y  acz i d  m atą

2. Od L U e w s k o -m ie ń s h e g o  R ząd u  G uber- P e. J  daó t padn ie , n in ie js z y m  og/iU znm . 
„ ia ln e g o  ogłasza się: J i  na stutefc U ka*u  I tz ą -  cenę JP K az:m  J z K r !y c k i P o r u c z .  w oysk Ы 5к.



D O D ATEK DO  G A Z E T t KURYERA L ITE W S K IE G O  N. 119.

W ilno  dnia i  Października Roku 1822
L e k c ja  W łoska ,

JP . B ra m a ti, rodem  W ło ch , o trz y m a ł pozwo­
len ie  od U n iw ersy te tu  Cesarskiego W ile ń sk ie g o  
d aw an ia  G ra m m a ty U  jeżyka  W łosk iego  od go­
d z in y  5 do 6 po p o łu d n iu  w  sa li pod i  d la  
ty ch  k tó rzyb y  za um ów ioną op ła tę  chc ie li b rać  
p oczą tk i tego ję z y k a ; lekcy a ta  zacznie się o d i  
p a źd z ie rn ika  roku  te raźn ie jszego . M ieszka  JP . 
B ra m a ti w dom u Tyzenhauza  Chorążego n a  u l i ­
cy Subocz. D n ia  17 w rześn ia  1822 roku . N o r ­
bert J iirg tc w ic z  Sckr.

P o z e w .
1. W edle Ukazu J E G O  IM P E R A T C j R S K IE Y

M O Ś C I S a m o w ł a d n ą c e g o  C ałą  Rossyą etc. etc. etc.
U rodzony Jan  Łopatto  b. Sekretarz Szlactiec- 

k i  P ttu  Rosień. adcytu je  Pozwem edyH a lnym  przed  
Sąd Таха іогзко E x d y w iz c rs k i na  ro zd z ia ł dobr 
Janowca w mieście Rosieniach udeterm inow any, 
U r. F e rdynanda  Iw anow icza  Chorąźyca Jenera ł- 
jiego P ttu  Rosień. D z iedz ica  i  D eb itom , F ra n c isz ­
ka Stankow ićza\ D a n ie la  G otszalg ia, Jerzego H  I l ­
kowskiego, Jana G in te ra , Antoniego M ackiew icza  
Skarb n ., Antoniego H ryn iew icza  Lhorąz. d m w e l., 
K a je tana  Iwaszkiew icza, M a c ie ja  Janom cza , D y o -  
nizego Putwm shiego , Jerzego JeLenaHego Sędz., 
Ju lia n a  Stankiew icza Regenta, Antoniego B u d re ­
w icza  H o r  o dnie z. , M a rya tm ę  Porucz. M atkę  
F ranc iszka  syna B aykow skich , Ignacego 1 JLu jro - 
zyn y  G ruzdziow  Ł a w K o n s t a n c ją  z Koniusze w- 
skich Sędzinę G rodz. Szawel. M a tkę , M ic h a ła  1 
Antoniego svnou> S tyrpeyk w, D o m in ika  1 h e n ig n y  z 
S iyrpeykow  N arbu tow  S ka rbn ików л W incentego 1 
K a ta rz y n y  s Siyrpeykow  G irnbutow Assesorow P tu  
Rosień., Adam a i  samą Jasińskich', Jakuba K ie łp -  
sza, P e tro m lę  G ruździow ą M atkę , Józefa Syna Si­
w ickiego, T e o fila  S z y p iły  P o ru c z Ig n a c e g o  P rze -  
ciszewskiego M a rsza łka , Tadeusza Suchodolskiego 
P orucz.. Jó te fa  M ańkow skiego /.hsesora i  P orucz  
W incentego Chmielewskiego Chorąż. Landzbergow  
Sworteckę, O nufrego  Augustowskiego, K a ro la  Foch - 
ta , X iędza  W a le ry a n u  Z burzyńsk iego  K anc le rza  
Zm udz. Proboszcza Ita lsk iego , X ię dza  Joach im a  
K a n o n ika  D y  e cezy i  Zm udz. Proboszcza M as iad z-  
kiego , Aloizego i  К а И х іа  Asstsorow b. P tu  Rosień, 
b rac i D ow sinow , X iędza  Antoniego R ubow uza  AL- 
ta rys ty  K ie  Im ., iu d z ie i S tarcz. Szym ela Owsiejo- 
w icza, M e j era  D aw idow ie  za, Chaim a Ja nk ie lo w i* 
czat W ig d e ra  G ierszelow icża, Szepszela Abram o­
w icza, oraz Szymona i  Ignacego Zaw istow skich  
Sukcesorów zeszłego X iędca  F lo ry  ona  !Z aw is to w ­
skiego• K anc ia rza  Z m udz., i  fu n d u sz  u trz y m u ją ­
cych K aw erego Staniew icza Sędz. b. Grodz. Rosień., 
W incentego 1 Annę Hebanowskich Sędz. G ran icz. 
P tu  R o s ie ń P e tro m lę  Baronowę Kjrauzawą. Suk­
cesorów ze 8 t le  go M arce lego S tan iew icza K ra y  cze­
go, M a rc in a  F lad rzyńsk iego , k redyto row , pre ienso- 
ro w  i  deb itów  w, w  pon iższym  rzeczy objaśnieniu, 
iż  obżaŁ F e rd yn a n d  Iw a n o w ic *  Chorąź. ze skut­
ków  w łasnoręcznych o b lig a c y jn y c h  zapisów a oraz  
z  mocy D ekre tu  octewistego Sądu Grodz. P ttu  
Rosień. 182 i 8bra  26 d n ia  zapadłego, summ y rę- 
kodayney czer, z ł. 700 rub. sr. 1З8 kop. 4g d la  
ża l. Ł o p p a ty  Sekretarza Szlach. zaw in iw szy , gdy  
takowego debitu n iedeportu jąc dobra swe Janowiec  
w Pcie Rosień. położenie m ające pod  ew ikcyą  d la  
ża l. Ł o p a ty  Sekretarza oddane, up rzsdn iem i tra d y ­
c ja m i w  ca iku  za s ło n ił; a Sąd Z ie m sk i P ttu  Rosień., 
d la  dom ierzen ia  wszystkim  jak iegoko lw iek bądź 
ty tu łu  pretensorom , T a xę  1 E x d y  w izyą  dóbr z iem ­
nych  Janowca, o raz wszelkiego fu n d u s z u  rucho ­
mego i  summownego w yrok iem  1822 r .  ju n i i  6 d. 
zapadłym  ud eter m inow a ł, mocą ja k o w e j na Sąd  
Taxatorsko  E x d y w iz o rs k i p rze zna czam y rem issy  
żo ł. D e ll. szukając s a ty s fa k c ji, poc iąga  wszystkich  
obżał. Iw anow icza  preterisorow do w spó lne j roz ­
p ra w y , z rzędu k tó rych  g d y  dostrzega, że obżał. 
Zaw istowscy Sjikceseorowie X iędza  F lo ry a n a  Z a w i­
stowskiego K a n c le rza  Z m u d z . P lebana K u lm ie n .

majętność S id o rk i w  Pćię  Sokolskim  Obwodu B ia ­
łostockie go dziedzicząc, do fu n d u szu  obżał. F e rd y ­
nanda  Iw anow icza  z m ocy obhgu X iędza  Z a w i­
stowskiego K anc le rza  ka p ita łu  e te r. z ł. 100 a  s p ro ­
centem czer. z ł. 200, podobnież obżał. X a w e ry  Sta­
n iew icz, Łabanowscy Sędziowie i  K r  a u tow a  stopień. 
M arce lego  S tan iew icza K ra y  czego rep rezen tu jący , 
drzewa jod łowego do p iło w a n ia  dysek zdatnego  
kop 5, a obżał. M a rc in  F la d rz y ń s k i rów n ież ze 
skutku in s k ry p c ji z ł. po i, 100 z p rocen tam i cum  
a lie ro  tanto d la  tegoż obżał. F e rd yn a n d a  tw a h d -  
w icza, będąc d łu ź lie m i do §pow iększenia debit, f i i -  
duezu Jt dozwolenia rem issy ża ł. D e ll. p rzed  tenże 
Sąd E x d y w iz o rs k i i  obżał. a d c y tu ją c , za k ła da  
prośby o zrekognoskowanie wedle obhgow i  dekre­
tu  d la  ża ł. DeU. ria  o b ia t Iw a n o ó iic tii summowney 
należności, poczem o u lokow anie  o iiey  ria dobrach  
Janowcu, m a jąc w zg ląd  na ważność p re te n s ji, ó  
skasowanie przśz w ie lu  k redytorow  do fundusziz  
ob ta ł. Iw anow icza  napastne ście lących stosunki, o  
zadeterm inowanie aktów  in k w iz y c j i ,  k a lk u la c j i> 
w e rtf ik a c y i, z rozm aitem i possesorami ż ko rzyśc ią  
d la  siebie a z k rzyw d ą  d la  p ra w d z iw ych  w ie rz y ­
c ie li pob ie ranych  ir it ra t,  o zasądzenie na  ob ia t* 
Zaw istow skich , Staniew iczu, Łabanowskich K ra u zó -  
wey 1 h iud rzyńsk iego  w ykazanych d la  powiększe­
n ia  debitora fu n d u szu  naleznościow, i  takow ą re -  
kogn icyą  m iędzy k re d y to ra m i debitora rozdzie le ­
n ia , o pow ró t expensów p raw nych , oraz tego wszyst­
kiego zdefin iow an ia , co przez głos proszonem będzići 

Roku  1822 mca ybra  2З d n ia  W o ź n y  P ow ia ­
tu  Rosieńskicgo świadczę, iż  kopie z takowego poz­
wu zgodne z autentykiem  w spraw ie fV J P . fana  
Ł op pa ty  Sekretarza Szlachec. P tu  Rosień . k o p ią  
je d n ą  iU JP . F e rd yna nd ow i Iw a no w icza w i Chorąź. 
P tu  Rosień• d ru g ą  JP . F ra n c iszko w i Stankow iczo- 
wi> D an ie low i Gotszalgow i, JP . Jerzemu W itk o w ­
skiemu, Janow i G in te row i, Szym elow i O w sie jow i- 
czowi, M e je ro w i D aw idow iczow i, C ha im ow i Ja nk ie -  
lo w ieżowi, W J P ' Jerzemu Je leń s kie m u , W J P . J u li­
anow i Stankiew iczow i R e jen tow i, W . A n ton iem u  
K udrew iczow i H orodz. W P . K o n s ta n c ji z K o n iii-  
szewskich Sędz. Grodz. Szawel. matkę M ich a ło w e y , 
Antoniem u synom S tyrpe jkom , D o m in iko w i i  Bmrti- 
gn ie  z S iyrpeykow  N arbu tom  S k a rb n W in c e n te m u  
1. K a ta rz y  n ie z S iyrpeykow  G imbutom Assesorom  
pow ia tu  R o s ie ń A d a m o w i i  sam e j Jasieńskim , Ja-, 
kubowi K ie łp szo m , P e tro n e li G ruzdziow ey matce , 
Józefow i synow i S iw ick im , T eo filow i S z y p iło w i Po­
ruczn ikow i, Ignacem u Przeciszewskiemu M a rs z a ł­
kow i, Tadeuszowi Suchodolskiemu P o ruczn ikow i, Jó­
zefow i M ańkow skiem u Assesorowi i  P o ruczn ikow i, 
W incentem u Chrnielewkiemu Chor. Landzbergom , 
Sw orze ck iey, O nufrem u Augustowskiemu, K a ro lo ­
w i Foh tow i, tudzież PFigderaw i G ierszelow iczow it 
Szepszelowi Abram ow iczow i, W W J . X iędzu  Joa­
ch im ow i K anon ikow i. K a te d ry  Z m udz. Proboszczo­
w i M asiadskiem u, A lo izem u 1 KaLixtem u b. Asse- 
sotom  pow ia tu  Rosień. b ra c i D ow sinom t X ię dzu  
Antoniem u R.ubowiczowi A lta ry ś c ie  K ie lm  w  a d m i­
n is t ra c ji sanowieckiey, IV J X . H a h ry a n o w i Z b u ­
rz y  ńskiemu K a nc le rzo w i dyecezyi żmudź, w  p leba­
n i i  La lsk ta y , H T V J P . An ton iem u M ack iew iczow i 
Skar. w Kw aszcch , Anton iem u H ry n ie w iczo w i C hor. 
w Podubia iu, K a je tanow i Iw aszk iew iczow i Podcza­
szemu IV ile ń ., M ac ie jow i Janow iczow i Skarbn., D y o -  
niżem u P utw inskiem u Chor. woysk Po lsk. w  G a- 
w yo rach , M a ry a n n ie  matce , F ranc iszkow i synow i 
Baykow skim  Porucz. we wsi W ie z a y c ia c h , Ig n a ­
cemu i  E u fro z y n ie  z P ih u ch ich  G ruzdz iom  w o j­
skim  witebskim  w P a p ru dz iach , Szym onow i i  Ig n a ­
cemu Z aw is tow sk im  sukcesorom zeszłego X d z a  F lo -  
ry a n a  Zaw istowskiego K a nc le rza  Z m udz. d la  w ia ­
domości w  K u ry  e r ze L it ,  zam ieściłem  Xasi>eremu 
Stan iew iczow i b. Sędziemu Grodz Rosień-, W incen- 
tem u i  A nn ie  Sędz. G ran icz, p tu  Rosień P e tro n e li 
Barońow ey K ra iizo w e y  w dobr ach Sa d ym ka ch , 
M a rc in o w i F lad rzyn sk iem u  oczewisio w  ręce wszy­
stkim  kredy torom  pretensorom  1 debitorom  popa-



daw ałem  i  o rozp raw ie  p rzed  Sąd T axa ło rsko  
E x d y w iz o rs k i uw iadom iłem .

Józe f B u y  w id  W oźny P ow ia tu  R ositrhkiego.
R oku  1822 mca września 25 dn ia  przed ak ta ­

m i ziemskie m i p tu  Rosieńkiego stawaj ąc obecnie 
W o źn y  re lacyą  takową podanego poza 1 urzędów- 
n ie  zeznał. P rz y ją łe m  Teodor Juezkuw icz Regent 
Z iem sk i R osiem ki.

R oku  1822 września  25 d n ia  ta lo n y  p o u w  
edykta lny  zamieścić w K u ryerze  L  tew Tm dozwa­
la  się poświadczam. P rezydent Z iem sk i Jan  K a ­
linow ski.

Z b i e g l i .
1. Z b ie g li lud z ie  z p ow ia tu  Z aw ileysk iego  

p a r a f i i  św irzh iey z m a ją tk u  S traczy zwanego , o- 
byw ate la  Jana  Jackowskiego w roku  1807 M ąc iey  
T a łu ć  m ający la t  i 4 , w roku  1808 Tomasz F ru ń  
inaczey K u ro y c  m ia ł la t  4 5 , z syn am i A n d rz e ­
je m  la t  25, P io trem  la t  18, w roku  1816 M ic h a ł 
R y n k ie w ic z  c z y li Sym u l la t  27, K ry s ty n a  T a łu c io -  
w n a  la t  25- je ś lib y  się gdzie  ta kow i Ludzie 'z n a j­
d o w a li to w łaśc ic ie l uprasza o dostaw ienie onych. 
Z  m a ją tku  P o d li p ij  a a lia s  Horszewic&e otu Z a ­
w ile y  skiego^ p a ra f i i  S w irsk iey  obywatela A n d rze ja  
Bobrow icza  zb ie g li p od da n i Józe f M ac ie ja  syn R ud ­
kowski sć iąg łey  tw a rz y  w  roku  1807, d ru g i Ig n a ­
cy R udkow ski w łosow cza rnych , tw a rz y  p o c ią g ia -  
w ey m a jący  la t  3ó w  roku  1808, trzec i M ac iey  P ie- 
c iu l chrzczony R odz iew iczem , p rze zyw a ją cy  się 
P ie tk iew iczem , o k rą g łe y  tw a rz y , w łosów czarnych  
u ro d y  śreJn iey, z zoną E lż b ie tą  z synem i  dwo­
m a có rkam i w  roku  181 7 a p ry la  20, czwarta. K r y ­
s tyna  Jakóba córka P iec iu lów ha  la t  17 wzrostu m a ­
łego, tw a rz y  o k rą g łe y  oczu b łę k itnych  zb iegła  w  
W iln ie  roku  1822 m aja  17.

Takowe ogłoszenie pozw a la  się, um ieścić w  
D od a tku  K u r . L i t .  Ja n  Jackowski Inspekto r Ъсіеу 
części .M ias ta  W i ln a .

i  R oku  1822 m iesiąca  7 b ra  dn ia , Sąd
podkom orsko A a x a to rs k o -e x d y w tz o rs k i, dekretsm  
rcm issy inym  Sądu Z iem . W a łkó w . 1820 j u l i i  25 
zapad łym  u s tanow iony w  fo lw a rk u  S td d n ika ch  
iv  tym że pow iecie le ią c y tn  do W  W . R tw ieńsk ich  
t ia h in y m  a g ito w a ny , w  tzraźn ieyszym  pow tó rny m  
sw ym  z j i  id z ie , z w y ta ia n e y  po trzeby  i  w  skutek 
w szystk ich  staw ających s tron  zg od zen ia  się, kom -  
portacye  aa w szystk ich  je  ner a ln ie  inUressnwanych  
osobach, w  dn iu  ? 5 8b ra  b» r. w  K a n c t l la r y i  
Z  em. W e łta w y s k ie y  dopełn ić  się p ow inn ą  pow ­
tó rn ie  u z n a ł, dalsze akcessoryine wniesień a  z a ­
ła t w i ł ,  i  d la  o czew is tty  ro z p ra w y  o ra z  d la  osta­
tecznego pohcohey sobie czynności ukończenia, te r ­
m in  w  dn iu  i  5 g hra  b. Г. ude te rm inow a ł. A b y  
w ięc ińUressowane z  ja k ie g o  bądź w zg lędu  do 
m a ją tku  W  W . Rów ieńskich, Sedelnik Jekow szczy- 
zn y  i  M a rc y a n o w a , osoby w  te rm inach w yze y  
oznaczonych kom poriacyą w sze lk ich  swych pap ie­
ró w  d o p e łn iły ,  i  z  przedstaw ieniem  swych stosun­
ków , p rzez się lub  p rzez  p łem pąten tów  ja w i ły  się 
Sąd Podkom orsko - E x d y w iz o r$ k i sub amissione 
ty ih z e  stosunków  rekom enduje. Jan  B u łh a ry n  
P o d ko m o rzy  P tu  W o łko w . Sądu E x d y w iz o rs k ic -  
g o  P re zyde n t. Je rzy  O le n i t k i  P rezyden t Z ie m .  
W o łk o w . E x d y w iz o r , Franciszek B u tk iew icz  E x -  
d y w lz o r . W in ce n ty  K orzen iew sk i P is a rz  G ro d z ­
k i  P tu  W o łk o w . E x d y w iz o rs k i Regent.

U  w i  a d o m i  e n 1 e.
5 Pocztam t Litewski ninieyszem uwia~  

darhici, że w  skutek rozrządzenia nasta- 
łego , za potwierdzeniem  Głównego .N a -  
czełnika Departam entu Pocztowego JO. 
X ięc ia  Jm ći G alicy na, poczty odprawiane  
z tąd  do Sl. Petersburga oraz do innych

mieysc na tym  trakcie położonych, równie 
przez Kowno do FYarszatuy i przez J u r . 
borg do Pruss i innych zagranicznych  
k ra jó w , które dotąd odchodziły w  Ponie­
dzia łk i , od i go następującego paźd ziern i­
k a  zaczną odchodzić w  N iedzielę i tegoż 
dnia kor respondencie prosta i pieniężna  
przyym ow ać się będą od drney do * 2 tey 
godziny zrana, expedyowanie zaś d ru g ie j  
w  tygodniu poczty do St. Petersburga oraz 
innych miast wyżey rzeczonych, niem niey  
wszystkich inszych poczt, tudzież przyym o~  
wąriie korrespondencyi na też poczty , po* 
zostawia się w  też dn i ja k  d a w n ie j i na  
uprzednich p raw id łach  aż do nowego po - 
stanowienia które o nich nastąpić może.

Sekretarz A n d rze j H ry ń .

Z € U>.

5. A L E X A N l) E R  B u r  w szy z B o ż e j Ł a s k i 
Im pera to r Sam ow ładnący C a łą  R os tyą  etc. etc. etc.

U U r. L e o n ild z ie  z R ok in tów  S to ln ikow ey  
H o t od c i s k i t y  m atce, Jakóbow i 1 F ra n c is z k o w i 
Stblm kow icŁom  H brode lsk im  s y n e m , C ybu lsk im  
Sukcessorom z. 'W o jc ie c h a  C ybu lsk iego S to lm k a  
H o ro d c jk ie g o , ja k o  w inn ym  do odpow iedz i d la  
m atsy  pozos ta łych  funduszów  po z. ś. p . A le -  
ocandrzc W  аг g i r  dz ie  C horążym  M ereck im  z po ­
w odu  d z ie rżen ia  m a ję tnośc i A l t x a n d r y i r  K a je ­
tanow i i  A p o lo n ii z Borzęckich. Jesmanom  6. B i .  
sarzom Z iem sk im  D tiJ n ie n >, B o g u s ła w o w i i  D a ­
n ie lo w i O tie w iczo m  Sukcessorom z. Tadeusza  
O siew icza , Józefou  i  i  A le x a n d rz e  z Suszyńskich  
W a lic k im  R egentom , K a ia r ty n ie  z Suszyńskich  
O leszk iew iczow ey, F ra n c iszko w i M itn ic k ie m u  b. 
Sędziemu Gr&n. P tu  D u ś n i e S u k c e s s o r o m  z.
J  a r n i te w ic  za , A lo iz ie  K ru k o w s k ie j R egentowey, 
X X .  D om in ikanom  W ile ń . , X X .  K a rm e lito m  

• W ile ń . p rz y  W . W ' S. S., Pannom W iz y tk o m  
W  deh., J u lia n n ie  z Czechowiczów matce, W i l ­
he lm ow i i  K e j tta.now  1 synem , A u g u s tyn ie  córce 1 
C huleckim  Sędziom G ran . B tu  Z a w ile y s k itg o  
w  dok ładz ie  O piekunów , Sukcessorom B u k a ra , J ó ­
ze fo w i JCewRczowi b. Assesorowi Sądów G ł, 
W iU ń . i  go  D tp a r ., A n ie li p r im o  vo to  K a m ie ń - 
s k u y , a d u ś  o on S*.m tten , S ta n is ła w o w i Jacuń - 
skiemu n iew łaśc iw ie  dzierżącemu fo lw a rk  Kude-  
ry s z k i w  ptcie T roć. leżący, n a le żn y  dz iedz ic ­
twem do z. Ch. W m g ir d a  za obcy d łu g  i  ja k o  
nasla łem u possesorowi po zakroczoney ju ż  re-, 
mi. ssie na E x d y u ń z y ą  funduszów  Ch W a z  g i r  da , 
Jó ze fo w i K oby ł.ńsk iem u Sędziemu G ran . N o w o -  
g ro d z . G ubern ii G rodzień . z pow odu  p rzenabyc ia  
em p h ite n tyku  S ta ros tw a  M cre ck icgo  um ów ionych  
corocznych d op ła t k i  k ilkun as to le tn ieg o  p rze -  
arendow ania  w  te rn ie  S tarostw ie z iem i, p laców , 
tra k ty e ro w  d z ie d z iczn ych , o ra z  o rb itra ln e  z a ję ­
cie dziedzicznego je z io ra ,  Ja no w i ł Janiewshiemu  
Strabczemu W ile ń . tlz terżącem u dw orek z p laca ­
m i w  mieście W iln ie  p od  W ę g ra m i na leżny do 
z. Ch. W a ig ir d a ,  G iec iw iczom  Possesorom m a ­
ję tn o śc i W a z g ird a n  w p tc i*  T roc. leżącey, tudz ież  
w szystk im  da lszym  gdzie  ty lk o  są i  znaydyw ać  
się m ogą  k re d y  to rom  i  wszelkiego ty tu łu  p re ten -  
sorom  w ła ś c iw ie  i  n ie w ła śc iw ie  stosu jącym  swe 
pretensye do funduszów  pozosta łych  po z. ś. p. 
Aleocandrze I4;a z g ird z ie  Ch. M ereck im , z  10ję ­
ciem d a L z y c h  w szystk ich  sukcessorow z. ś. p . A le -  
x a n d ra  H  a z g ird a  C ho r. M e rę ck ie g o  d la  w s p ó ł-



nego d t ia U n ia  P ozew  e d y k ta ln y  przed Sąd T a -  
x a  tors ko E x d ) w iz o rs k i w  dobrach A U xa nd ry< t 
zw anych  w  p tc ie  D z iś n ie ń p o ło ż o n y c h , a n a le ż ­
nych D z iedz ic tw em  do z. ś. p. C h c r . W a tg ir d a  

..skutkiem  rernissy uprzedn io  w Z iem s tw ie  D z iśn ie ń . 
roAa i S iy  f r h r u a r y i  22 dn iu  zakrcczoney i  w  sku­
tek dekretu Sądu G ł. M  n. 2go D cpa r. r .  1820  
m arcu  5 dnia zapadłego za tw ie rdza jącego  rem is -  
*ę Z iem ską D ziśn ień . odb yw a jący  s ię : z ins tan ­
c j i  U r  Józefa W a z g ird a  S to ln ika  W o je w . T ro ć  
K a w a le ra  o rde ru  ś. S tan :s ław a  2go  s to p n ia , j a  
ko sukcessora z. ś. p. A lr x a n d ra  W a z g ird a  C hor. 
M e rtc . p rz y  o dw o łan iu  się do Zakroczonych re­
m iss?, zapad łych  u ^ ro k o w , za sz łych  r tz o lu c y o w ,  
W jnaszanych  pozw ów , rob io n ych  oświadczeń , p o ­
daw anych  ptibśb, i  do wszelkich a wszelk ich  do-  
w odow  ze s tro n y  d z iś  m kccssora po z. ś. p. 
C hor. W a z g u ć z ie  c a ły  stan m teressu po z . rC hor. 
W a z g ird z ie  w y ja ś n ia ją c y c h , w ynosi się szczegół 
nie o t o :  i i  ja k k o lw ie k  różne k lęsk i la t  p rze ­
sz łych  z a c h w ia ły  interessa różn ych  n a jz a m o ­
ż n ie js z y c h  ja m i l io w ;  te jednak n itb y ły b y  zd o l-  
nsrni wstrząsnąć pom yślnością  losu z. ś. p . C hor. 
W a z  g ir  da , g d y b y  niezbyteczna jeg o  ufność p o -  
k ład  and w n iek tó rych  osobach, a przez nich i l e  
n a d u ży ta  i  g d yb y  nieskłonne serce do pom ocy 
d ru g im  z w łasną szkodą , n ie d o p ro w a d z iły  do u -  
padku pom yślność w łasnego je g o  m ienia. A lb o ­
w iem os iągnąw szy w spadku po o jc u  swym  z  
d z ia łu  m iędzy 5ciu  braćm i majętność dziedziczną  
A te z a n d ry ę  zw aną w  ptcie D z iś n ie ń . lezącą z ło ­
żoną ze sta chat g ó rą  ro ln ik a  zamożnego 1 к і ік а - 
k ro ć  sto tys ię cy  z ł. p o i. w  *ummi« g o to w iz n ą  ha 
swą schedę p rz y p a d łą , m ó g ł p rz y s to jn ie  opędzać 
po trzeby  swego ż y c ia  i  b y ł w  zdo lnośc i naw et 
in n y m  czyn u  n ia  d o b ra , lecz dw ie nieszczęśliwe  
m foki p r z y ło ż y ły  się do upadku je g o  losu 1 z a ­
chw ia n ia  m tertssow  , p ie rw s z a : chęć pom ocy i  
d tw ig n ie n ia  in te re s ó w , z za w iło ś c i swey sobie 
z g o ła  n ieznanych b ra ta  swego cioteczna rod zo ­
nego z. W incentego H leb ickego Józe fow icza  S ta ­
ro s ty  M crec. w  k tó re go  ifitrre ssa  me ty lk o  w s ty - 
stkie swe k a p ita ły  p o to p ił be& n a jm n ie js z e g o  cnych  
dotąd  odzyskan ia -* Ucz nad to  je szcz t p rzez  p rz y ję ­
cie na się zn aczn e j lic z b y  k re d y t o ro w  J o z e fo w i- 
csowskich 1 przem ianę z r.im i p ap ie rów ,w ie lką  liczbę  
d la  się k redy to ró w  p rz y m n o iy ł.  D ru g a  zaś epo 
ha dobóycza, srozsta  od p ie rw s z e j, k tó ra  c a ły  
p lo n  nieszczęść na pom yślność interessów z. C hor. 
f i 'a s  g i r  da z la ła ,  i  za da ją c  osta teczny cios do 
g ro bu j tvz  interessa w trą c iła  ; b y ło  wypuszczenie  
w  6 c io le tn ią  arencfoumą possesyą m ajętności A l t -  
ocaridry i] z W o jc ie c h o w i C ybulskiem u S to ln ik o ­
w i Horode łskiem u  , k tó ry  to z. S to ln ik  C yb u lsk i 
poznaw szy ła g o d n y , pow o lnym i d o b ro tliw y  cha- 
ra k te r serca z, ś. p. C hor. W a z g ird a , iż  ną o - 
nym  w szystko w ym odz m o ż n a ; z ro b ił pos tano ­
w ien ie  z om g o  k u rz y s ta ć , p rzynosząc zgubę z. 
C hor. W a z  g i r  da in U re sso m , a na u h  ru in ie  
pom yślność swego losu b u d u ją c , a lbow iem  k ilk a  
ty lk o  tys ięcy  e ter. z ł. na rzecz S c ic h tn ie y  a re n - ' 
d y  m ajętności A U x a n d ry i  d a ł z. Chor. W a z -  
g  rd o w i, a  p ó ź n ie j bezpłatn ie д  la t  ów m ają tek  
d z ie rż ą c , u ż y tk i nie podane sobie y tb ie ra ł,  la sy  
w y c ią ł, w łość n iegdyś  zam ożną p rze z  n ies łycha ­
n y  ucisk i  z d z itrs tw o  do szczętu zu bo ży ł i  ro z ­
p ę d z ił , b udow y p o ru y n o w a ł , s iano ięc ie  p rze z  
ro z d z ie ry  w  n ie uży te  d y  rw a n y  z a m ie n i ł , b y d ło  
fundow e ro z t rw o n ił;  i  ty m  po rządk iem  m a ją tek  
n iegdyś g ło ś n y  z o b fito ś c i, ś w ie tn y  z budow y i  
dobroci p o z y c j i  s w e y , o ra z  cenny z bogactw  ,

ro ln ika 1 od natury  we wszystkie a rty k u ły  wzbo­
gacony do szczętu p raw ie  zniszczył 1 niemal 
w  pustynią zam ien ił, nadto jeszcze korzystają '' z  
powolności serca z. Chor. W a z g ird a , różne od 
mego acz meforemne z wyraźnym  p o d s tę p e m  m e- 
słuszme inskrypcje p o w y jed n yw a ł, tudzież po 
Ktlkakroc swe urojone a w  naturze niebyłe du -  
bjując^ i  za  one sam sobie na m ajątku przez s e

І Г ГІаПг Г  Р ? * * ІФ  P °™ y>  m im o W iedzy Z. ś. p . 
Chor. f f  azg ird a  różne na nim pootrzym yw al 
niestanne konwikeye: oraz zniósłszy się z niektó­
ry m i z. Chor. W a zg ird a  pretensorami, pobudził 
ich do podcbntyze Czynności, k tó rzy  podmówie- 
ni przez z  o Cybulskiego i  stosownie m ając się 
do onego planów , p o k ład a li na majętności A le -  
x a n d ry i, dzierżaney przez z. Cybulskiego pozw y:
1 podchniei bez w iedzy z . Chor. W a z g ird a , je -  
dni otrzym ali na nim niestanne konwikeye; dru-  
d zy  zaś o trzym a li niby ociewiste ale zmówne 
w yro ki za stannością z . Cybulskiego w stopniu 
niby z Chor. W a z g ird a , lub też za stannością 
osob użytych przez zestł. Cybulskiego w  sto- 
pniu niby z. Chor. W a z g ird a , u których jednak  
z. Chor. W a z g ird  odlegle mieszkając w d ru g ie j 
Gubernii n a jm n ie j n itw ie d z ia ł, i  U  p ó źn ie j zm ó- 
wne w yroki 1. Cybulski doprowadzając do tx tk u -  
cyi jednych na drugich tra d y c je  w  majętności 
A L x a n d ty i powprow adzał\ od nich t a ł  possesye 
pod różnym tytułem  prze jm ow ał:  inwentarz a - 
rendowny majętności A U x a n d ry i sobie od dzie­
dzica d any , w wielu bardzo ważnych punrtach  
przeautoryzow ał, a siebie z possesora a r ndowne- 
go niewłaściwie zastawnihum prze im ianow ał i  
takim  porządkiem z . Cybulski doprowadzając 'do 
skutku zgubne swe p lany, chcąc by nigdy dziedzic  
nie powrócił do swego m ajątku, do tego stopnia 
zamat i  interessa z. ś. p. Chor. И  a zg ird a ; i i  
ten wid :ąc sobie w ydartym  m ajątek i  nie nay du­
jąc  sposobu do onegb prędkiego powrótu: nadto 
gd y  w id u  osobom pozaw ierza l b lanku ta  przez  
się podpisane, i  nie wiedząc ja k  cne zostały u ży -  
U m if musiał się w końcu ją ć  ostatecznego ł r J d - 
k a , r M ą c  oświadczenie na taxę i  e x d y w izy ą  
swrgo funduszu, i  starając się na ten przedm iot 
o remi ssę, która gdy zam oczy ła  i  skutkiem oney  
g d y  dziś w majętności A le x a n d ry i Sąd ta x a to r-  
s k o tx d y  w izorski exystu je , przed ony ża łu jący  
deUator pozywając prosi nade w s z y tk o ! w szysL  
kich krtdytorow  1 pretensorow przychodzących i  
mających p rzy jś ć  przed Sąd T cx a to rs ko -E x d y  ̂
w izorski, k tórzy  się okażą źn ó d ło w ie  bydz n a -  
stałym i Jo te fow iczcw skum i, a przez przem ianę  
ty lko  papierów, c z y li obligow kredyteram i Chor,[ 
W a zg ird a  przeintonowanym i, tych wszystkich z  
r  ta l  nenii kredytoraim  Jozefowiczowskiemi na fu n -  
dusz po Jo z j  wiczowski odesłania, wszelkich obli- 
gow, ka rt, inskrypcyow 1 rolnego ty  tulu tra n za k . 
cyow przez kogokolwiek bądź priynaszanych  
nie okazujących na sobie prawney ustawami i  n a y -  
wyższymi Ukazam i przepisanej m o cy , ważności 
i. formalności m mo zaszłych nawet za  m m i, czy  
to niestannych bez w itd z y  aktora, czy to zm ó- 
wnych na jego krzyw dę wyrokow nieprzyjęcia  
pokassowama i  znikcznnnienia, i  tym  celem przed  
ostatecznym dekret.m , ja k i  ma zapaść w  Sądzie  
exdywizorskim , w mające się przez strony złożyć  
dowody O jr z e n ia  i  o onych z opiniowania, na  
cbzal. Cybulskich z powodu dzierżenia m ajętno- 
ści A U x a n d ry i 4 z porobionych w  niey n e d u ły -  
ci o w , im  szczeń i  zbieranych użytków n itp ed a -  
1 ych, ja k a  się summa wykaże z  aktów k a lk u la -



jcy i i  w e re fik a c y  zasądzenia , do m assy pozosta­
ły c h  fu n d u s z ó w  po z. C hor. W a z g ird z it  d o lą -  
tu rn ia  9 i  na s a ty s fa k c ją  n ie kw es tio no w an ych  
k re d y  to r  ow p rzeznaczen ia t O ra z  na U r. K o b y -  
liń s k im  Sędzim  z pow odu  p rze ję c ia  S tarostw a  
M m c .  E m ph iteu tyku  ja k ie  s /f w yka żą  ze św ia ­
dectw  osob obecnych umowie i  w ykonać się p o - 
w inn ey  p rzez o b ia łg o  K o by lińsk iego  p rz y s ię g i 
należne d la  massy d o p ła tko w e y  sum m y: tudz ież  
ja k a  się okaże summa z pobieranych uży tków  z z iem i 
d z ie d z iczn e j) z p la có w , t ra k iiś ró w , domów i  je z io r , ,  
t o i  dz iedziczn ie  do z. C h o r. W a z g ird a  należnych  
w  starostw ie  i  p rz y  starostw ie  mereckim z n a j ­
du jących  s ię : te wszystkie  na o b la ło w a n y m  Sę­
d z im  K o b y liń sk im  zasądzen ia  i  do massy o g ó l­
nych  funduszów  po  e. C hor. W a z g ird z ie  pozo­
s ta ły c h  do łączenia  , z odebraniem i  dołączeniem  
w  natu rze  tychże samych g ru n tó w , p laców , t r a k - 
b e ró w  i  dom cw stw , i  zobow iązan ia  obwałowane­
g o  K o b y liń sk ie g o  do zakom ponow an ia  pod ju ~  
ram entem  w zię tego  rewersu od z. ś. p . C h o r , 
W a z g ird a  w  zapłaceniu  5o rub . er. na rzecz u -  
m ów ionych  corocznych, summ d cp ła tkow ych  , po­
dobnież na o b ia t. Jacuhskim  ja k a  się okaże sum­
m a z in t r a t  fo lw a rk u  Kuderyszek.te  wszystkie na n im  
zasądzen ia  i  d o  massy pozosta łych  fu nd uszó w  po  
z. C hor. W a z g ird z ie  wespół z samym  fo lw a rk ie m  
K u d e ryszk i zw anym  do łączen ia ,i na wszystkich  ty c h  
k tó rz y k o lw ie k  ty lk o  okażą się d rze rzą cem i , lub  
Że t r z y m a l i  fu n d u s z u  z . C hor. W a z g ird a  , g dy  
się z aktów  lub św iadectw  p ism a  w y ś w ie tli, j a ­
k ie  z b ie ra li u ż y tk i , te w szystkie  na ic h  w łasnych  
fu n d u sza ch  d la  massy pozosta łych  fu n d u szó w  po 
z . C ho r. W a z g ird z ie  zasądzenia  i  do łączen ia , 
fo lw a rk u  Kuderyszek w  p ic ie  T ro ć . lezącego, z ie ­
m i d z ie d z ic z m y  m iędzy  <;p o le tka m i S tarostw a  
M erec . le ż ą c e j, o ra z  p la ców , dom ow, tra k ty e ro w , 
ta koż  dz iedz icznych  w  m ieście M ereczu  będących 
ja k o  też dw o rku  w  m ieście W iln ie  pod W ę g ra m i 
z  p la ca m i, pod ogó lną  a d m in is tra c ją  Sądu E x -  
d yw izo rsk iego  w z ięc ia  i  do o g ó ln e j massy f u n ­
duszów  d o łą c z e n ia , i  n ie  p rz y  chodzących k r  edy­
to ró w  i  p re tensorów  do Sądu E x d y w . w ie c z n e j 
a m issy i i  upadkow i ogłoszenia, m iędzy k redyto -  
ro w  n i ekw estjonow anych z. C hor. W  az g ir  da, lub  
k tó rz y  p rzez  w y ro k  Sądu Eacdyw . z re a liz o w a n y ­
m i , u zna n i s łusznem i i  upow ażn ionem i zostaną, 
m ię dzy  tych  fu n d u s z  z. C hor. W a z g ird a  p ro p o r­
c jo n a ln ie  n iepo rządk iem  ta x y  d o cze sn e j, lecz 
w ie c z n e j stosunkowie ich  należnościow  na p ią ty  
p ro cen t odpow iednie dobroci g ru n tó w  do dogo­
dności n a tu ra ln e j p o z y c ji m ie js c a , oraz stosun­
kow ie  do wysokocenney w yp rzedaży  m ie js c o w e j 
p ro d u k tó w , z p rz y z w o ity m  ocenieniem  lasów , bu- 
d o w lo w , wstępu do je z io r ,  u ż y tk u  w ygód  tra n s -  
p o rtn e y  rz e k i i  p o łow u  z n ie y  ry b , w yd z ie le n ia , 
a  ja k i  się pozostan ie  od d z ia łu  fu n d u s z , ony p ra ­
wnym. suksessorom oddania, dó dowodu i  odwo­
d u  ża łcego d e lto ra  b liższym  uznan ia , i  tego w szy­
s tk iego  sądzenia co czasu ro z p ra w y  dow iedz io ­
n y m  będzie z w o ln ym  pop ra w ie n ie m  się na ża ­
ło b ie , lub  nowey w yn ies ien ia .

R oku  1822 m ca augusta  28 d n ia . W o ź n y  
n iż e y  p odp isany  św iadczę: iż  tę ko p ią  e d y k ta l-  
nego P ozw u zgodną z au ten tyk iem  wynoszącego  
się p rzed  Sąd E x ę ly  w iz o r  sk i w  dobrach А іе х а п -
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d ry a  zw anych w p tc ie  .D z iś n ie ń sk im  le z ą c y  
dziedz ic tw em  do z. J W . C hor. W a z g ird a  n a le ­
żnych  a g itu ją c y  się w  sp raw ie  J l f  / p # Józefa  
W a z g ird a  S to ln ika  'W o je w . T roc . i  K a w a le ra  o r ­
de ru  ś. S tan is ław a ig o  stopn ia , J W W . i  IV IV .  
L e o n iid z ie  z R a k in to w  m atce, Jakóbow i i  F ra n ­
c iszkow i synom C ybu lsk im  S ło ln ikow e y  i  S to ln i-  
kow iczorn H o ro d e lk im , K a je ta n o w i i  A p o lo n ii z 
B orzęck ich  Jeśmanorn b. P isa rzo m  Z ie m . 1) mi­
śn ieńskim , B o gu s ław o w i i  D a n ie lo w i O zie w ieżom , 
Józe fow i i  А іе х а /id rze  z Szuszyńskich W a lic k im  
R egentom , K a ta rz y n ie  z Suszyńskich O le szk ie w i- 
czowey, F ra n c iszko w i М іс п іс к іе т ц  b. Sędz. G ran . 
D z iś n ie ń . sukcessorom z. Januszewicza, A lo iz ie  
K ru k o w s k ie j R e g e n X X .  D o m in ika n o m  W ile n , 
X X .  K a rm e lito m  W ile n . p rz y  W f l .  SS.. P annom  
W iz y tk o m  W ile ń . , J u lia n n ie  z Czechowiczów  
matce, W ilh e lm o w i i  K a je ta n o w i synom  , A u g u ­
s tyn ie  có rс Щ  C ha leck im  Sędz. G ia n . Z a w i le j - 
skim  w  dok ładz ie  opiekunów , sukcessorom B una -  
r a , Józe fow i K ie w lic z o w i b. Asessorou i Sądów . 
G łów nych  W ile ń .  1 D e p a r A n i e l i  p r im o  vo to  
K a m iń sk iey  a  dziś von Szm iien . , S tan is ła ­
w ow i Jacuuskiernu , Józefow i K oby lińsk iem u  Sę­
dz iem u G ran icznem u N ow ogróclz., Ja no w i P a n iew ... 
skiemu Strabczem u W ile ń . i  w szystk im  da lszym  
k r  edy to r om i  p re tensorom  z. C ho r. W a z g ird a  z 
za jęc iem  współsukcessorow z. Ch. W a z g ird a  d la  
wspólnego d z ia ła n ia , podpisa łem , z p rzy ję c ie m  o- 
bów iązku p rz e s ła n ia  oney k ó p ii d la  umieszeże-  
n ш  do gaze ty  K u r. L i t .  z zaw iadom ien iem  o cza­
sie ro z p ra w y  p rze d  Sądem E x d y w iż o rs k im  a g i'- 
tu ją c y m  się w  dobrach A le x a n d ry a  zw anych , w  
pow iecie  D z iśn ieńsk irn  , po łożonych  a  d z ie d z i­
ctwem do z. C hor. W a z g ird a  należnych. D a t t  
ja k  w yżey. A m b ro ży  W ilc z y ń s k i W o źn y  p o w ia ­
tu  D z iśn ieńsk iego.

R oku  л  8 22 m ca augusta  2$  d n ia  pośw iad­
czam  : iż  po zeznaniu  w  d n iu  d z is ie js z y m  p rze z  
W oźnego \J P . Am brożego W ilczyń sk ie go  au ten­
tycznego p o z w u , że takow a ko p ija  na zą da jiie  
J W . S to ln ika  W a z g ird a  może się oddać do g a ­
ze t K u r . L i t .  d la  a w iz a c y i k re d y to ro w  i  p re te n -  
sorow  do dóbr zeszłego Л іе хат іга  W a z g ird a  
C horążego  M ereck ie go  i  w  tern d la  w ie rnośc i 
n in ie js z ą  kopija^ podpisu ję . Ig n a c y  S zy ryn , P o d -  
sędek Z ie m . p tu  D z iśn ieńsk iego.

5. Sąd E x d y w iz o rs k i w  m a ją tku  W id n k la c h  
J W .  S tra żn ika  G ie łg u d a , z  m ocy obw ieszczenia 
dn ia  2З augusta w  ro k u  te ra ź n ie js z y m  w ydanego 
zebrany. G dy na uprzedni* h zjazdach ja w ią cych  
się k re d y to ro w  g łosow  w y s łu c h a ł, a jedyn ie  d la 
odbyc ia  a k tó w  Sądy swoje odw o łać  b y ł p rz y m u ­
szonym  , te ra z  w iec  po u ła tw ie n iu  onych  , me-y 
odm iennie ca łą  sp raw ę w  oęzewist.ą nam ow ę o- 
s ta td ich  dni m iesiąca septem bra w ziąć p o s ta n o w i, 
ażeby w ięc  w szyscy do M assy J W . S tra żn ik . -.G ie ł­
guda in te ressow an i o tern w ie d z ie li, przez G azetę 
K n ry e ra  L it .  zaw iadam ia. N . 7. 1822. R oku yb ra  
21 dnia.

A lo iz y  Jankow ski Sędzia Z iem . Oszm. E x d iw io z r .

e t n e . dnia

37  cal. 6 9  Iie .

37 -  5 ,5 6  ~

Kod*. 6 i$ 37 — 6,4 —

JPaii J. H . Z ig ra  w  R ydze, ma zaszczyt u - 
w iadom ić  am atorów  og rod n ic tw a , iż  już się zaczę­
ła  pora do przesyłania d rze w  ow ocow ych  i  in ­
nych  , p rz y  czym  poleca siebie nay łópszem i ga­
tu n k a m i w sze lk ich  drzemy i  k rze w ó w  za p o in ie r- 
11 ą cenę.

O d m ia n n  w  p o w ie l ' '

Pogoda

W y * -  T h e r .  l i s  cm. 

+  9,53 e to p tii 
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+ 5,' -----

W  i  a  t  r  y .  

Połud. W schód. 

Po ltid . Zachód. 

Polud. Zachód.

Pochm urno

Pogoda


